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Pismo codzienne, polityczne, społeczne i ekonomiczne. 

Niedziela, dnia 6 Kwietnia 1924 r

CEIA OftOSZEfi:
Za I w leru wlUm. lab jego miejsce u

s t r .  I. 2. 3. g r. 10.
Nekrologi g r. 10. zwyczajne g r .  5

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI, 
Kalisz. Al. Józefiny I . Tel. J fc  91. 

Otwarta od 9 do 6 po poi.

Rok XXXII

K i q o  J f t i r a od soboty, dn, b kw ietnia
będzie dem onstrowany dram at serca 'kobiecego p. t

N I E W O L N I C A  M I Ł O Ś C I
Wielkomiejski dram at erotyczny w 7-miu aktach według scenarjusza znanego poety i nowelisty

J Ó Z E F A  R E L I D Z Y Ń S K I E G O
Wykonawcy ról głównych: Rzecz dzieje się w WARSZAWIE i w jednym z okolicznościowych dworów. Wykonawcy ról głównych-

J. SIMOSARSKK J. WĘGRZYN
Brydzińska, Mstlioka, Jaretoz, Owerło, Śliwiński, Bryliński i inni*

Dr. K l i n g e r
choroby w e n e r y c z n e  I s k ó r n e

Przyjmuje codziennie od 4—7, 
w niedziele i święta od 10—1.

629* T o w a ro w a  3. I p.

Zarzgd Elektrowni Miejskiej
niniejszym podaje do wiadomości Swych od­
biorców, iż na marzec cena prądu zgodnie 
z uchwałą Komisji Oświetleniowej R a d y  
Miejskiej z dnia 1-go b. m. zostaje utrzyma­
na z m. lutego b. r.

W Sali Towarzystwa Muzycznego, Parkowa 3
W środę, dnia 9 kwietnia o godzinie 8 m. 15 wieczorem. Raz jeden wystąpi

BOY Żeleński
L m^wić :m—  „JAK  ZOSTAŁEM L IT E R A T E M " 2

Bilety sprzedaje cukiernia p. Mayera.
1

637

O swoim ślubie zawiadamiają krewnych i znajomych

HELENA z KLINGERÓW 
MIECZYSŁAW JAKÓB0WICZ

a le g ie l
Górnośląski z kopalń Księcia
n a  P S Z C Z Y N I E

po cenach kopalnianych

na weksle l j - 2  miesięczne.

Cement
najlepszy w P O L S C E

z pieców rotacyjnych fabryki

R U D N I K I
po cenie fabrycznej za gotówkę i

na weksle 2 m ie s ięczn e .
P o le c a t

Kaliska Spółka Opałowa Kat £ ™ I ka

„MAN I CU RZYSTKA'
MA R  J A

Kościuszki 15 godz. przyjęć 10—12, 3—6.

Drut kolczasty
50°|o niżej eeny fabryeznei 50%
dowolną ilość można nabyć na dogodnych 
warunkach w składzie żelaza I. Fajgenblat, 
Górnośląska 93, tel. 231. 6 3 1
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5ala Sfowargysgema fcenue£hii!tótf #fjrse£cijań$fcicfj
w  p o n ie d z ia łe k ,  dnia  7 k w ie tn ia  r .  b.

*' TYLKO JEDEN GOŚCINNY WYSTĘP ot
WARSZAWSKIEJ OPERETKI
N o w o ść!

Pod  d y r e k c j ą  T a d e u s z a  H a n u i z i  
CLOU SZLAGIERÓW OPERETKOWYCH N o w o ść !

D O I N A
OPERETKA w  3 -c h  AKTACH J. GILBERTS

(Kompozytora .Cnotliwej Zuzanny" „Sufrażystek" Królowej kinematografu" Katia tancerka)
W CAŁOŚCI Libretto Fr. Grynbauma i W. Sterka. Reżyser JÓZEF REDO

ORKIESTRA WŁASNA Stanisława N A W R O T A
W w y k o n a n iu  g w ia z d  o p e r e t k o w y c h  i u lu b ie ń c ó w  s to l ic y :

J Ó 2 6 F R 6 D 0
Mistrz operetki polskiej, ulubieniec Warszawy,fjokesfcAw /HieRzejewsKi

Największy amant operetkowy.

NINA BURSKA
urocza primadonna

Stanisław WOLIŃSKI
Najwybitniejszy komik operetkowy

Czesław KADEN
Znakomity komik wodewiiista

Piotr ORŁOWSKI
Niezrównany komik charakterystyczny

T a ń c e  i e w o lu c j e  u k ład u  b a le tm i  s t r z a  Ant. LUZIŃSKIEGO.
Początek o godzinie 8-ej wieczorem. Bilety wcześniej nabywać można w cukierni W.P. Mayera

WŁASNA ORKIESTRA
628 LEON KOBAK

< Daniel win I wódek oraz lewarów kelonlalaycb
S.  H E R S Z K O W I C Z A

. .. '  r

został przeniesiony z Al. Józefiny JSIq 13,

na ul. Al. Józefiny i róg Wrocławskiej
i poleca nadal w wielkim wyborze wszelkiego rodzaju konserwy, cze­
kolady] pierwszorzędnych firm, różne owoce pierwszorzędne oraz 

■ wszelkie kolonjalne towary najlepszych gatunków.
(JWAGA! JEDyNE PRZEDSTAWICIELSTWO na KALISZ UWAGA!

M A C  A M E R Y K A Ń S K I C H  
i M Ą K I  M A C O W E J .

"W Seili To w Muzycznego, Parkowa 3.
W s o b o t ą ,  dnia  12 k w ie tn ia  1924 r.

P aweł L E W I E  C  K I
pianista światowej sławy

po licznych występach w bieżącym sezonie Łodzi, Warszawie, Poznaniu przejazdem da 
koncert w Kaliszu. Proggram obejmują utwory S- R a ch m a n in o w a .

Bilety wcześniej do nabycia w cukierni p. Mayera a w dzień koncertu od godziny 7 w kasie 
przy wejściu na salę. P o o z ą t e k  o  g o d z in ie  81 w ie c z o r e m .  630

Zr

O G N I W O
S p ó łk a  z  o g r .  o d p o w .  

K alisz ,  Al. J ó z e f in y  2 5 ,  t e l .  160
poleca artykuły:

OPAŁOWE
BUDOWLANE
ZBOŻOWE.
po cenach najniż. wagonowo i detalicznie
Składy. Kościuszki u* l  Babina Ot 3

586 ra
List z Górnego Śląska.

(Od w łasnego korespondenta).
Katowice w kwietniu.

Dzięki warcholskiej i destrukcyjnej propa&au 
dzie rc zu jch  „wielkości" z obozu socjalistyczną 
go, nad Śląskiem polskim na chwilę znowu zalę 
gła zmora zwykle szkodliwych, a w obecnej eh w, 
li reorganizacji skarbu państw a i uzdr.o>wieuia 
waluty polskiej szczegółu, szkodliw. strajków , 
i waiii klasowych—na szczęście tylko na chwilę. 
Zdrowy z natury  zmysł robotnika śląskiego, je­
go zazwyczaj trzeźwe zapatryw anie się na rze­
czywistość, jak również i jego wysoko wzbudzo­
ne poczucie obywatelskie nie pozwoliły socjahs 
tycznym prow okatorom  na zdobycie ‘taniego 
tryum fu przez spopularyzowanie idei strajku 
generalnego, który socjaliści wywołać chcieli uą 
Śląsku za wszelką cenę.

Robotnicy dość ich znają z czasów o siat, 
niego strajku  listopadowego, który, wszczęły 
przez /.wigtzki chrześcijańskie i nazajutrz prżeż 
te same związki z lik wodowany: z powodu uzvska 
nia żądanej podwyżki płac socjaliści i .kom u ni 
niści kontynuowali w dalszym ciągu, nie w ce­
lach dalszej popraw y zarobków, bo o tern w da­
nych w arunkach mowy być nie mogło, tylko w. 
celach wyłącznie politycznych, klasowych. 1 
wtedy z1 góry przewidziano słusznie, że szum­
nie zapowiedziany socjalistyczny strajk general­
ny ze m rze niebawem sam w sobie, co się też 
stało po upływie tygodnia. Oczywiście, że według 
tog- też wypadła następująca wypłata dla straj­
kujących' którzy, doprowadzeni nieomal do roz­
paczy tak znacznym ubytkiem zarobku w chwili 
gdy potrzeba było zakupić zapasy na zimę 
jak karlofle, ciepłe ubrania itd., poczęli pomsto 
wać na socjalistów i komunistów, owych rzeko­
mych zbawców ludu.

f tym razem więc dobrze sob/c zapamiętali 
smutne skutki ulegania socjalistycznym krzy­
kaczom. a pamięć o tern praw ie całkem ostudzi 
ta t hęć strajkow ania nawet u niejednego socja­
listy. Chrześcijańskie związki zawodowe wez­
wały swych członków do wytrw ania w- pracy i 
nie zawiodły się. Niestety wielu nieuświadomio­

nych, ulegających wpływowi demagogicznych 
i wielce krzykliwych mów prowodyrów soćja, 
Hstyeznych, w pierwszym dniu proklamowanego 
strajku nic zjechało do kopalń. 'Ale wielu z nich 
już nazajutrz zgłosiło się z powrotem do pracy 
Z ogółu 60 kopalń na Śląsku polskim strajko 
wano, ido przeważnie tylko częściowo, na lt> ko­
palniach. Dzisiaj, po trzech dniach strajku, który 
powszechnie nazywają „dzikim", stwierdzić moż 
na stopniową jego likwidację. Socjaliści i kom u 
niści. podobnie jak wr listopadzie r. z., ponieśli 
całkowite fiasko. Nie pomógł im nawet znany 
poseł komunistyczny Łańcucki, który zjechał na 
Górny Śląsk i w pocie czoła wygłaszał podburza 
jące mowy, aby skłonić robotników do bezrobo­
cia.

Opiszę pokrótce tło, na którem powstał ruch 
strajkowy.- Oto między właścicielami kopalń ą 
przedstawicielami robotników, zorganizowany ch 
w chrześcijańskich związkach zawodowych, jak 
„Zjedli- czenie Zawodowe Polskie" i in. zawarto 
układ, na mocy którego robotnicy zgodzili sic 
na żądany przez pracodawców 8-godzinny dzień 
pracy isiolnej, tj. że w przeciwieństwie do prak­
tyki dotychczasowej w owych 8 godzinach nie 
uwzględnia się czasu zjazdu i wyjazdu, pauzv 
śniadaniowej itd., tak. że praca właściwa przez*to 
przedłużoną została o jakieś pół godziny. \ \  za­
mian za to pracodawcy zgodzili się na dalszą 
zniżkę cen za węgiel i niektóre ulgi dla robotni­
ków Ustępstwo robotników w tym wypadku
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świadczy o ich wysoko wyrobionym  poczuciu o- 
hywatrl, kicm i p a t r  jotyczne.m. tom większej po. 
chwały godnein, że robotnicy, u\vzględniając o 
becnie dość trudne  położenie przem ysłu jaki 
krytyczny okres sanacji skarbu  państwa, na ta ­
ką ofiarę się zdobyli. Za to polskie kopalnie 
śląskie skuteczniej będą mogły konkurow ać z ko 
palni am i zagrań icznemi, gdyż mogą obecnie ta 
niej sprzedawać, a przez to utrzymać więcej ro ­
botników ze względu na większe zapotrzebow a­
nie węgla górnośląskiego. 1 socjalistycznym ro 
botriikom na dobro to wyjdzie, gdyż dla b raku  
zbytu di: węgla pgórnośląskiego, który by t za 
drogi, do n iedaw na na wszystkich kopalniach 
oprócz niedzieli co tydzień świętowano przydaj 
mniej w jednym dniu roboczym.

Ale co wszystkie..-tę argum enty obchodzą so 
listyeznych „zbawicieli" ludu i ich fanatycznych 
zwolenników? Demagodzy ci natychmiast rozpo­
częli krzyk o „zdradzie stanu robotniczego przez, 
związki chrześcijańskie , żc niezadługo związki 
chrześcijańskie na  życzenie pracodawców zgodzą 
się na 10 a nawTel 12 godzinny czas p racy  itp. 
niedorzeczności w konsekwencji swych \vy.vo 
dów wzywając oczywiście do „strajku . Jak  w y­
padł ów socjalistyczny „strajk genera lny '1, wy­
kazałem poprzednio. Ponieśli nowe, i to zupeł­
ne fiasko, a polski robo tn ik  śląski wystawił so­
bie sani jak najlepsze świadectwo.

Może zadtugo zająłem się spraw ą strajku 
tak niefortunnie się kończącego, uważałem je­
dnak za  konieczne zaznajom ić Szan. Czytelni­
ków / tą spraw ą, która bądź cobądź stanowi 
w dobie obecnej jednę z najciekawszy cli kwestji 
w  życiu zarów no góspodarczem.jako i pólityez- 
nerii Górnego Śląska. Mimoto, choć  w krótkich 
tylko zdaniach, poruszę jeszcze najważniejszą 
następującą sprawę.

W roku 1919, za rządów „czerwonego kata 
ludu śląskiego", Hersinga, jak  go swego czasu 
słuszni c nazwała berlińska, komunistyczna 
„Rothe Fahne", odbyły się pod naporem  bagne­
tów żołnierzy lego kata-socjalisty wybory do 
rad miejskich i gminnych W  miastach p ra ­
wie wszędzie w ybrano większość niemiecką, jak 
np. wi Katowicach. Król. Hucie itd: Rady te do­

tąd rządzą w kom unach polsko-śląskich, stad 
też słusznie żądano w. kołach polskich ju i  od 
dłuższego czasu rozwiązania tych niemieckich 
parlamentów miejskich. Ostatnio spraw a stała 
się ak tua lną  ze względu na oporne stanowisko 
niemieckiej większości rady miejskiej w Katowi, 
each, która dotąd stale sprzeciwiała się
wniesionym pro jektem  polskim w sprawie ulwo 
rżenia „Wielkich Katowic'*. Zwiększone Kato­
wice pow stać m iały przez połączenie z miastem 
wielkich gmin sąsiednich, liczących po 10i '20 
tysięcy ludności, jak Bogucice, Zawodzie. Załę­
że. Dął) itd Gminy te jednak są polskie, i pano­
wie . radni Niemcy w. Katowicach obawiali się 
słusznie, że przez to w radzie miejskiej dotych­
czasowa większośćniemiecka ustąpić będzie m u­
siała większości polskiej. Dlatego powiększe­
niu Kałowie stale się opiera li: W ojewoda śląski 
sfci zaszczytnie u nas znany i łubiany, choć bar  
dssę energiczny d r  Koncki zrob ił z Niemcami 
krótki proces. A’a mocy rezolucji rady wojewódz 
kiei i przysługujących m u  p raw  r oz w i ą / d  
rady  miejskie miast: Katowice, T arn . Góry i Zo 
ry, m ianu jąc  w miejsce ich dla Katowic siedmiu, 
a dia następnych po 5 komisarzy. Nowe komis* 
ryczm  rady wszędzie m a ją  znaczną większość 
polską i przypuszczać należy, że projekt powięk 
szema Katowic w najbliższym ezasić załatwiany 
/.ostarye pomyślnie.

WLFKSY PAJĄK

T 6  b 6  G R A /VI y .
Sprawa mia ttncharsk lcp  w Sejmie.

W .G.óć i\VA, 5.1, W czwartek w Sejmi* 
rozpatryw ano  wniosek o oddanie p. Kucharskie 
go pod Sąd T rybunału  Najwyższego za czynno­
ści jego jako min. przem ysłu i handlu  oraz k a r ­
bu Wniosek popiera ł pos. sMoraczewski. ' t t  
imieniu pariji p. Kucharskiego przem aw iał pos. 
Cncłmoński, który  aczkolwiek b ron ił b. ministra 
jednakże oświadczył, że jego stronnictw o zga­
dza się na oddanie tej sprawy specjalnej Komi­
sji. w skutek czego wniosek p. Moraczewskiego 
przeszedł jednogłośnie.

Tutom zaufania dia Poiucarego.
PARYŻ, 5.4. Izba uchwaliła dzisiaj vouuss 

zaufania dla gabinetu 408 głosami przeciw 151 
izba obradow ać będzie do dnia  12 kwietnia w 
którym  uchwaliła zamknięcie swojego istnienia 
wobec nowych wyborów

Generalny strajk góralków
WARSZAWA1, 5.4. Wydział Prasow o-Poli­

tyczny Prezydjum  Rady Ministrów komunikuje: 
Według o trzym anych urzędowych informacji, /a j  
ścia w Zagłębiu Dąbrowskiem w ostatnich dn 
dniach m iały przebieg następujący: Opierając- 
się na  m cuzasadnionem  mniemaniu, że urnowa 
górnicza, zaw arta  ostatnio na  G. Śląsku na za­
sadzie obowiązującego tam ustawodawstwa, po 
ciągnąć ma za sobą zniesienie 8-godzinnego dnia '■ 

pracy i angielskiej soboty w pozostałych dzielni­
cach Rzeczypospolitej, klasowy Związek Zawo­
dowy górniczy proklam ow ał w dniu 2 bm strajk 
generalny7 na wszystkich kopalniach. Roboto wy 
tegoż dnia dem onstrow ali na poszczególnych, 
przyczcm na kopalni „Czeladź" podniecony 
tłum zaatakow ał policję, raniąc lekko 2 poli 
cjantów kamieniami, poczem został rozproszony 
bez użycia broni.

W dniu .‘1 bm. na tej samej kopalni tłum, 
podburzony przez agitatorów, w ystąpił z żąd a ­
niem wypłaty zaliczki, a. wobec odmowy kopalni 
ze względu na b rak  gotówki, p rzyb ra ł  groźną 
postawę i rzucił się na b iu ra  dyrekcji kopalni. 
Podczas gdy część napierającego na fronl bu ­
dynku  tłumu rozproszyła policja konna, inna 
cześć Rumu nata ła  od ty łu  na dolin, gdzie mieści 
się posterunek  policji państwowej 7 tłumu pa­
dło w k ierunku policji kilka strzałów, rew olw e­
rowych. a nadto  rzucono granat ręczny który 
eksplodował. Policja w obronie własnej 
użyła b rom  palnej, ran iąc  ogółem 11 roboUn 
ków z k tórych dw óch zmarło. Przez cały  czas 
zajścia policja była obrzucona przez thuu Ka­
mieniami cegłami i k a w a ł k a m i  żelaza, wskutek  
czego zraniono jednego oficera policji i 19 p hi 
cjantów, w tero jednego ciężko. P* tych zajściach

spokój przywrócono. Na miejsce zajścia przy­
był p ro k u ra to r  i sędzia śledczy dla sp raw  szcze­
gólnej wagi, którzy rozpoczęli śledztwo i bada­
nie aresztowanych osób.

BĘDZIN, 5.1. \Y związku z zajściami przy- 
1 tu  wojewoda Bilski, delegowany przez Mini­

stra Spraw W ewnętrznych.
Minister Spraw W ew nętrznych H ubner, de­

legował do Rędzina naczelnika wydziału bczpie 
rzelistwa w min. spraw  wewnętrznych p. Pi­
leckiego.

Horoskopy co do kształtowania się kursu 
akcji.

WARSZAWA’, 5,4. W najbliższym czasie u- 
każe się rozporządzenie, zarządzające sporządzę 
nic bilansów Złotowych bądź na 31 grudnia, 
bądź na czas o tw arcia  Banku Emisyjnego, nic 
mniej jak przew alutow anie akcji na złote. Ponie 
w iż przez tę reform ę ujawni się w znacznej mie 
rze faktyczny stan finansowy przedsiębiorstw  
przez co będą uzyskane podstawy do należytego 
ocenienia wew nętrznej wartości akcji, koła" gieł­
dowe przypuszczają, że w ślad za tern pójdzie 
zwyżka kursu  tyc.ii wszystkich akcji, które do­
tąd nie dosięgnęły do rów ni złotej, a przedsta 
w jają  sio jako papiery  zdrowe i mocne. 7.  tetrr 
jednak będzie Się łączyła fo rm alna  katastrofa 
dla akcji tych przedsiębiorstw, których kursy  
śą. .sztucznie wydmuchane.

Waloryzacja zobowiązań prywatno-prawnycb.
WARSZAWA. 5 1. Jak  się dowiadujemy ze 

sfer skarbowych, spraw a waloryzacji zobowią­
zań p n w a ln o -p ra w n y c h  będzie załatwiona nie 
w drodze ustawy, k tó rą  uchwaliłby Sejm i Senat, 
ale rozporządzeniem Prezydenta, a to na mocy 
ustawy o sanacji skarbu. (O pełnomocnictwach).

Rozporządzenie takie jest w przygotowaniu 
i będzie wydane około 10 kwietnia.

Tutankhamen.
LONDYN. 5.4. Rząd egipski w ygrał rekurs 

przeciwko rozstrzygnięciu przez sąd rozjemczy
' ow ru T utankham e

stanowisku, żi
sprawy wykopalisk w grobowe
Najwyższy T ry b u n a ł  stanął na ............... .
sąd hrieszany nie hyl kompetentny, gdyż ch.idyi 
to tę.' .*) Spór jednostki prywatnej z rządem.

W len sposób propozycje Cartera w sp ra ­
wie dalszych poszukiwań w grobowcu Tutankha  
mena zostały odrzucone.

C iekaw  odkrycie.
KftAKOW. 5.1. Policji krakowskiej udało 

się przypadkow o w ykryć wielki skład b ro m  i

amunicji przy ulicy Kochanowskiego. Va sirych 
kamienicy dostał się złodziej, którego policja 
ścigała. Po schwytaniu go zażądała dowodu o- 
sobistego. Złodziej odrzekł, że dowód zgubił na 
strychu. Jeden z wywiadowców powróci! na 
strych w poszukiwaniu dokum entu i wtedy nat­
knął się na wielki skład broni i amunicji. Władze 
wszczęły drobiazgowe śledztwo, którego wyniki 
trzym ane są w ścisłej tajemnicy.

Ś. p, Jan Motty.
PO ZN AN. 5.4. Zm arł tu pierwszy polski 

prezes sądu apelacyjnego w Poznaniu Jan  .Motty. 
au tor wielu p rac  praw niczych i o rganizator są­
downictwa. Pogrzeb odbędzie się w niedzielę.

Wyrok w sprawie Bagińskiego 
i Wieczorkiewicza.

WARSZAWA’, 5.4. Ostatni dzień rozpraw  ro / 
poczęto o godz. 9 /rana .

Oskarżeni por. Bagiński i ppor- Wieczorkie­
wicz. zrzekli się ostatniego słowa, poczem trybu­
nał udał się na naradę  w sprawie wyroku.

Wobec szczelnie wypełnionego audytor)um 
o godzą 1 m. 30 w poł. przew. pik: Marschalko 
ogłosił wyrok, którego sentencja brzmi:

Sąd wojskowy okręgowy uwalnia obu oskar 
żonych od zbrodni zam achu przez podłożenie 
bomby, dokonanego na uniwersytet pwarszaw- 
ski, w skutek którego to zam achu poniósł śmierć 
śp. Józef  Orzęćki, a to w skutek ćofnięcia o skar­
żenia przez p ro k u ra to ra  w tym kierunku.

Natomiast p r z y ,uwzględnieniu itinycłi prze­
stępstw oskarżonych, ustalonych już prawornoc 
nie przez na jw . sąd wojskowy, a w szczególno 
ści utworzenia zrzeszenia zbrodniczego, przygo 
towania m atćrja lów  wybuchowych, usiłowania 
podrzucenia  bomby na objekty kolejowe, mie­
dzy innemi na most kolejowy na  Dunaju pod 
PKU. Wi Częstochowie i Białymstoku, klóremi 
to czynami dopuścili sic oskarżeni zbrodni z art. 
563 i 564 k. k'.—wymierza się oskarżonym  na za­
sadzie arl. 15 przepisów przechodnich  do k. k. 
karę śmierci przez rozstrzelanie .przy rów noezrs  
nem wydaleniu ich /. armji. p rzyć/em  por. i‘e- 
czorkiewicz ma być rozstrzelany pierwszy.

Urzędnicy państwowi na B ani Polski.
WARSZAWA. 5.4. l ei. wł.) Dotychczas u- 

rzędnicy państwowi oprócz wojska wyrazili, go 
tówiość nabycia z portfelu skarbu państw a około 
50000 akcji Banku Polskiego. Ponieważ termin 
zgłoszeń dla urzędników państwowych mija do­
p iero  wi dn. 15 hm., a na lakich samych w arun  
kach, j a k  urzędnicy państwowi, m ają prawo na­
bywać akcje Banku Polskiego pracow nicy nie­
k tórych  magistrattów. kas chorych i innych in­
stytucji użyteczności publicznej, liczba akcji, jaką 
skarb  państw a ze swego portfelu ustąpi będzie 
jeszcze większa. Być może nawet, iż w celu za­
pewnienia skarbowi państwa większego udziału 
Wi kapitale zakładowym Banku wypadnie odpti 
wiednio zredukow ać ilaści zadeklarow ane przez 
poszczególnych subskrybentów. W śród funkcjo 
narjuszy  państwowych, którzy zapisali się 
na akcję Banku Polskiego, poważną grupę sta­
nowi policja państwowa, która zadeklarow ała z 
zakup 104001) sztuk akcji. Najwięcej da Wojsko, 
sumy jednak jeszcze ustalić nie można.

Ożywienie przemysłu włókienniczego
LODŹ 5.1 Tol. w I. W zw iązku /. sezonem 

teinim, ruen w przem yśle’ w łókienniczym znacz­
nie ożywił się. Jednak  sezon ten ze względu na 
b rak  gotówki u kupców oraz z powodu wwprze 
dania przez fabryki zapasów tow arów  ietnica, 
zwłaszcza lepszych gatunków  dobiega końca. X ij 
intensywniej pracują. Widzewska m anufakturą. 
B arań sk i ,  L eonard  w Lodzi, Bornszlein w T o ­
maszowie. Horst w Zgierzu, za trudnia jąc  robo t­
ników po (5 dni w tygodniu.

I ryiku nabiałowego.
WARSZAWA. 5. I Tel. wl.) Podaż jaj ob­

fita. G em  za sztukę wyznaczona na dzień dzi­
siejszy HiOOOO mk. w sklepach spółdzielni mle­
czarsko-ja jezarskieb. Masło targowe 8500000 
mk., d e s c o w e  10800000 mk. W handlu prywat 
nym  o 500 tvs. mk. drożej.

Groźba strajku metalowego ua G. Śląsku
WARSZAWA. 5.4 Tel. w ł . . In fo rm u ją  nas, 

ze sfer robotniczych Górnego Śląska, że Zwią­
zek zawodowy przem ysłu metalowego zamierza 
podeprzeć czynnie wybuchły s tra jk  górników  
węglowych. Wyniki mającego się odbyć sądu 
arbitrażowego, w sprawie zlikwidowania s t r a j ­
ku  węgłowego przew idyw ane są przez robotni-
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ków metalowych ujemnie. Ponieważ . j>r.H«- 
m ysłow cy m etalowi w wielu hutach <ila y y i+ v  
osiągnięci a równowagi gospodarczej \  j»rzedhp.v I i 
dzień pracy, robotnicy metalowi w y sta w ili , po 
stulały bezwzględnego utrzymania 8-godzinucjjo 
duja pracy, wprowadzenia angielskich sob.».L 
przestrzegania ustawy o kasach ę,lvoi:\ch iip. k,b 
nirje przekonanie'., że w razie. lucprzycbyIn.j de­
cyzji sądu arbitrażowego, m etalowcy w najbliż­
szych dniach proklamują strajk generalny.

I giełdy zbożowej,
WARSZAWA'. o.l. Tel. wl) \ a  pókiddzeniu 

giełdy lowarowo-żbożowej- dn 3 bm. śytuacja 
•w dalszym ciągu była niejasna. Suchych gaiun  
ków  zboża bfak również podaż wilgotnego ziar­
na nie jest zbyt obfita. Przy mą tym jednak 
popycie wczorajsza póduż, była i tak nadmierna. 
Załatwiane Iranzakcje pr/y  tendencji zniżkowej, 
dochodziły do tńfp . 22 niiij. za 100  klg. żyta 
loco stacja załadowcza. Z ;Poznania, sygnalizują 
tak na giełdzie jak i w młynarstwie. Wolna; wiet 
kich z ap asów  mąki, przy wzmożonej konkuren  
ej i mąki i w następstwie cen chicha.

0 Sierocińcu śv . Wacława w Liskowie
K om unikat o  „ S i e r o c i ń c u  ś w .  W acław a  
w  L I*k ow ie“ , p r z e d s ta w io n y  na Z j e ż -  
d z ie  P r z e w o d n ic z ą c y c h  W yd zia łów  P o ­
w ia to w y c h  W o je w ó d z tw a  Ł ó d z k i e g o ,  
odbytym  w  dniach 2 7 -2 9  m a r c a  1924 r .  

w  Łodzi.
Dekrety i ustawy, określające dzralalnośfc 

.wszystkich kategorji samo'rz.ądu,'#wsk a żują nam. 
że jednym  z najważniejszych -obowiązków sam o­
rządu jest opieka społeczna

.Ustawa z dnia 16 sierpnia -1*926 r z s.Ust. 
Nr. 92 poz. 726) o opiece społecznej w aVt- II 
głosi, że opieka w pierwszym rządzie po\Vinńa 
być roztaczaną „nad niemowlętami, dziećmi, a 
zwłaszcza nad sierotami."

Z wielką pomocą 'samorządom1 naszego W o­
jewództwa, a poniekąd i Państwu w dziedzinie 
opieki nad sierotami, przyszedł proboszeż z 
Liskowa, ks. Bliziński, który założył Sierociniec  
we wsi Lisków pod nazwą ..Sieroi^iniec śWd W a­
c ław a w  Liskowie".

Przedtem, żeb y  przejść do opisania Slerocin  
ca, muszę zaznaczyć, że lasków nie 'jesi '/.wyczaj 
ną polską Wsią, gdyż w. tej wsi, którą zaimćsz  
kuje około tysiąca ludzi jest prócz S-{ei'o:ć ińco; 
20 instytucji lut 111 ir a Ino :społecz nybh. pohiićdz\ 
klóremi znajduje się: Szkoła RoiuiCza. Semina- i 
rjum Nauczycielskie. bibljoteka, kiueńtatógTąi, 
dom ludbwN i inne; •* ieś p o ć  ad a kilu i m ur+ya  
nycn piętrowych domów, posiada ośw ietleh ic1 
elektryczni i kanalizację z -kolektorami głóWnetni 
przez w ieś /. rur cementowych; wieś znajduje 
się p r / \  szosie, w odległości 17 kim. od stacji 
Opatówek; szerokotorowej kolei, ó ile zaś przy  
jąć pod uwagę, że Sierociniec posiada 2 auto­
m obile  osobow e i 2 ciężarowe; to stwierdzić mu 
simy, że wybór Liskowa na założenie Sierocińca  
jest bardzo szczęśliwy. T w órcą  tej wsi jak i S ie ­
rocińca który pow stał n ietylko z funduszów kra 
jowych; lecz i z dolarów amerykańskich i jćn ja­
pońskich, jest ks. Kanonik WacliiW; BtizirDkb 

Przed trzema lały we wsi lasków, goi.• Strzał ‘ 
ków, Ziemi Kaliskiej, został założony Sieroci 
niec  św  Wacława.

Sierociniec jest instytucją prawną, jak głosi 
par. 6 aktu fundacji, sporządzonego na pod sta
wic aktów,' spisanych przed notarjitszem Bzów  
skini w Kabsżlr w' 1922' roku ! Nr. rcparforjOw 
520 i 1403). a zatWicrilźódy prżeż MiJtiśleĆstWo 
Pracy i Opieki SpoU-'vUcj w dniu 28 lipca T922 
roku. Z ł;§ 9. 10 i 11 tegoż aktu widzimy, ze ha 
czele fundacji stoją: a Kurator Sierocińca, któ 
rym dc końca życia pozosta je  ks. W acław Bli- 
ziriski; b’) Rada Fundacji,-w skład której w cho­
dzą: Kura.or Sierocińca. Delegat Min. Pracy i Up. 
Spoi., Delegat Min. W. B i Oświeć: Public zu . 
Delegat Min. Zdrów.. przedsłaWiAel W ojew ódz­
twa Łódzkiego. Przedstawiciele, Sejrtijkn Ka­
liskiego' i Tureckiego i i i in i: c /  Zdrząd składają­
cy  się z d członków* i dwóch zastępćówj wybie­
ranych przez Radę Fundacji.

Paragrafy 2 i 3 tegoż artykułu mówią. że ce­
lem fundacji jest : „órgJńizaeju i dalszy ro/w oi  
pow stałego już Sierocińca \V łączności z zakta 
dcm wychow awczym . W ychowanie.sierpf nęrłzie 
m iało  na celu dać śwyjn wychówańĆóm żitrowii- 
i siły do prący, prawość charakkerp,, moralne  
i religijne podstawy życia, oraz laki stopień rum 
kowęgo rozwoju, jaki jest niezbęduy dla każdego 
.pożytecznego obywatela Państwa, bez. względu  
na fach i stano wisko społeczne. Ponadto , Ayyidio 
wańcotu fundacji' musi być jak mfjgorliwiej przy 
swajanc zamiłowanie do pracy. Sieroty będą

przyjmowane,.yd lat ly/wcj: dpjłS, a .nawo,i i d la  
żej, i ę  ile tego będzie wym agało dokończenie  
nauk lub fachowego wykształcenia. Pięrwszeń-  
stwo uia sierpy Ziemi Kaliskiej i Wmjevvodzi w .i 

, Łódzkiego, zic.ijjwc-....
Mąjątek Sierocińca,, jak wskazuje protokuł  

posiedzenia, ł iąd y  Fundacji, odbytego w ,  dniu  
21 listopada t''2d r: w Łiskowie, składa się:
: y 1) z; zięnąi ornc-j 62 morgi, 2) z zagajnika 

ud luórg,. .j)cz lorfisk 0 mórg, 1) z inwentarza  
żywego i ni ar twego, 3) z 7 budynków wykończo­
nych, a mianowicie: 1 administracji, 2 pawi 
ton główny. 2 siedm ioklasowa s/.kota pow­
szechna. ł kąpielowe. 3 szpital, li dom  
dla lękąrza i 7 szkoła za>yodo.wa z dziąłem
metalowym wraz z, centralą maszyn i wieżą ciś­
nień. .Ogófuy szacunek majątku Sierocińca w 

• końcu roku ubiegłego przekraczał .sunie .835000 
rb..złoi-, czyli 1.673.000.000,OOO'.mk:

Tenże pro loku 1 dalej opiewa: Dzieci w. za­
kładzie jest 336 od lal 2-ch do 18. w tej liczbie 
chłopców; 192, dziewcząt 154, sierot zupełnych  
294, półsicrot i 42. Znakomita większość dzieci 
jest. z kresów, jako ofiar wojny, na przyszłość  
jednak Zakład przyjmować będzie dzieci przede  
wszysikjem. z Województwu! Łódzkiego.

Do szkoły poWsSzęćhnej uczęszcza 240 dzie­
ci, na kursa w ieczorowe 18 dzieci, do szkoły za­
wodowej śiusar.-Jm-cch.au..- 16, stolarsko zabaw 
karskiej 32, zawodowej żeńskiej 27, do Państw. 
Seminar. Naucz. ;m,ęsk. 7, do szkoły rolniczej 3 
i d o  I i i  klasy gimnazjalnej t.

. Prócz tego 8 chłopców terminuje u szewca  
6 u krawca, zakładowego. Nauka w szkoiącn tą  
wodo wy ch trwa 8 godzin dziennie, 2 godz. w y ­
kładową ( godż praktycznych zajęć, w innych  
zakładach 5 godzin dziennie,.. W ychowaniem  po­
za szkoinem kierują Siostry Zakonne, prócz. te. 
go nadzór nad starszymi chłopcami ma w ych o­
wawca, student uniwersytetu, m ieszkający  wraz  
z nimi w oddzielnym paw ilonie i zajmujący się 
gimnastyką, oraz prowadzi kurs w ieczorow y  
uzupełniający. Siarsze dziewczęta . rówiuęż m ie  
szkają oddzielnie na l in piętrze głównego pawi 
łonu. Dzieci młodsze,, w celu ściślejszego pozo­
ru i opieki, podzielone są na dziesiątki, na czele 
których stoi starszy \vvChowaniec lub wycho-  
■waiika.’' ‘M'-m i tax- . . ■

Rozrywki, zabawy" gry i gimnastykę 'tła 
młodszej ń/aatwy prowadzą Siostry: KierownL  
kiem ciiotów  i orkiestry jest próćz tego w yszko  
iony m uzyk ę23 ch łopców  gra na dętych instru 
rneulacti, 10 na rżniętych, prócz tego /zakład ma 
łisharmonję, przy której się odoyw ają próby  
fchóralne. Inśtrumjenta nabyto m  ofiar prywatą  
nych). 36 chłopców, należy do Związku tiarc >- 
rzy jłolskich, tworząc oclozielną drużynę im.
Ks. (SKOrupki, 16 chłopców tworzy Straż ognio­
wą, która posiada odpowiednie . umundurowa­
nie i narzędzia ratownicze..

Wszystkie dzieci raz na tydzień korzystają  
z Mii ejsćó w y ćh khpi cl i (parówka, natryski iw a n  
ny) Zakiad posiada bioljolekę, skłauającą się 
z '420 książek. Dążeniem  Zarządu jesi sm pniow ę  
pogłębianie wychowania dziatwy drogą popiera 
nią kółek sam opom ocy, związków, samokształcę  
rua; stworzenia sądów, koleżeń^ktciu zaprowa­
dzenia gazetki zakładowej itp.. celem poprawy  
czystości języka, rozwinięcia talentów, utrwa-, 
lenia wiary i uczuć narodowych.

Budżet zwyczajny na rok 1924 wynosi około  
61 i.O.n) ż T. f'.Zf |:ódy w stosunku kwartalnym  
Ti i 1 kwart a l w y  nószą 19,372 złt., gdyż i kwar  
lat zi pow odu długiej i surowej zimy wym agał  
większej ilości opału, światła, odzieży, a ponie­
kąd, i lepszego odżywiania . Dochody ż ziemi, 
zagajnika, inwentarza Wy/fbśiły w  zeszłym roku 
.inniejw ięcej... ogólnej .siiji.iy wypątków utrz) pm-. 
nia śiei-ói w S ierocińcu: c z y  li niedobór stanowi  
o k o ło .54000 zip. j Suma pow yższa pow inna być 
póki!y;ą przez gminy z opłat za utrzymanie sie­
rot; Woffec ćżegó nń dziecko wypada W stosun­
ku Fócżuyiu około 135 złp.,. czyli w stosunku  
■ i/i.’'ii ., m o k o ło  (3 gr.

fjudzci nadzwyczajny na cele inwestycyjne  
celeńł lyykpńćzi nia rozpoczętego dom u i posta­
wienia  niezbędnych budynków, gospodarczych, 
wynosi 82,50p zip. Z powyższego widzimy, że 
Sierociniec św. W acława w Liskowie najzupeL  
niej odpowiada' sw em u ż-adaniu i zasługuje na 
należyte poparcie.

D zia ła lność  sw ą Sierociniec roztacza po za 
obrębem poszczególnego powiatu, przekraeża  
pod W zględem  subsydjowania możność tiiianso- 
wą posżćzególnego powiatu, wrobec  Czego, W 
Ustępu IV art. 5 ustawy z dnia 16 sierpnia 1923 
roku o opiece społecznej, podpada pod o- 
piel ę nietylko Sejmiku Kaliskiego, Sejmików są 
sjćdmeh lecz i Sejmiku Wojewódzkiego. Sejmik 
Wojewódzki narazie nie powstał, lecz są specjał 
ne w pływ y, przeznaczone do dyspozycji Sejmi 
ku W ojewódzkiego w. myśl ustawy o tymczaso  
wcm uregulowaniu finansów, kom unalnych z 
dn. 11 sierpnia 1923 j\ (Dz. Ust: N r ,  94 pqz:

Ważne dla p. Folografow i Amatoró y
Wszelkie przybory fotograficzne na 
sezon bieżący po cenach hurtowych

POLECA:

S K Ł A D  A P T E C Z N Y
G .  J O S K O W I C M
ul. W r o c ła w s k a  2 4 ,  dom  W.P. Z a g n e r a .

717),'/  których obecnie korzystają Sejmiki po­
wiatowe i miasta wydzielone, a m ianowicie art. 
2 2 1 2.1 tej/ m ta w y . 10 proc. państw  iwego po,  
dń ku griuil twego i 0.5 proc. podatku o n r o c /y c  
go. Wobec czego słuszną i niezbędną jest, ążeńy  
Sejmiki pow iatow e i miasta wydzielone Nysidwiły 
i nadal wstawiały, aż do czasu powstąjuą Sej. 
mjku .WojewódŻ., odpow iednie fundusze na za­
silenie .Sierocińca w.. Liskowie celem wykończę  
nia rozooczętych budynkow i urządzeń, na któ, 
r e . Obecnie Skarb Państwa, /. powodu sanacji 
Skarińi zupełnie odm ówił, oraz postawienia nie­
zbędnych jeszcze szpitala zakaźnego, jak i dalsze­
go kupna ziemi.

Dążeniem Kuratora i Rady Fundacji Si< ro 
cińća w ten sposób, ażeby dochody z wtasn go 
majątku m ogły pokryw ać utrzymanie sierot W 
pierwszym roku swej egzystencji dochodów żad 
nych nie było, w drugim roku one stanowiły 10 
proc. ogólnych w ydatków  na utrzymanie sierot, 
a w  roku bieżącym odsetek ten prawdopodobnie  
jak przypuszcza Kurator, podw oi się.

Następnie referent prosi.p. W ojew odę o łas­
k a w e p o le c e n ie  Sejmikom i miastom wydzjelo,  

nym: 1) wstawienia do swych budżetów na 
rok bieżący subwencji na Sierociniec w Lisko­
wie w  ogólnej sumie 32,500 — złtp., 2) polecić  
Sejmikom i miastom uregulować zaległe racaun  
ki z a  swoje dziecj z lat ubiegłych w wysokości  
40 gr. od dziecka w stosunku dz iennym i nadal 
należycie i  w porę płacić za swe dzieci, 3) za 
dzieci, których przynależności gm innych Ustalić 
nie można, wyjednać ze Skarbu P ań stw a  odpo  
wiednie fundusze na pokrycie utrzymania z sum  

\-które Skarb Państwa otrzyma z 3 proc. podatku  
od obrotu wyszynkiem alkoholu i drobnej sprze 
dąży trunków, a które przypadłyby Sejmikowi  
W o j e wó dzkiem u.

Prżylein nadmienia się, że Sejmik Kaliski 
w  roku ubiegłym w ypłacił  Sierocińcowi marek 
154460,000 wów czas gdy Sejmik Turecki wpła­
cił za ledw ie  lńOOOOO: w roku bieżącym Sejmik 
Kaliski preliminuje sum ę 8,000 złotych połyk

Wcale rzecz la nie. jest, mytem. 
Ze przyjeżdża Boy z odczytem,  
Tam sam, co do sztuki k ron u
Wpisał „Zielony balonik')
! en sam, co do sztuki kronik 

('Słówka1'' p łynęły  pod piórkiem. 
Teńaz „Porannym "'mviedzion, 
Kii- łechce już polskich śledzion. 
Lecz t emu nikt nie zaprzeczy,
Że mu dużo ładnych rzeczy 
Przclłumuczył śliczne hece  
1 zamknął w  swej ..Bibtjoteee 
Lwieńczon już chw ały  mirtem  
Zajął się ze sceną flirtem. 
W arto’się dowiedzieć zateinmf 
(lak Bov został literatem#

CWIERK.

B I U L E T Y N
SPOSTRZEŻEŃ METEOROLOGICZNyCH STACJI 
„ K A L I S Z "  Państwowej Sieci Meteorologicznej 

PRZY SEJMIKU 
w  dniu 5  k w i e t n i a  1 9 2 4  r .  god x . 7 a  rano

1) Ciśnienie powietrza
2) Kierunek wiatru
3) Prężność wiatru
4) Stan nieba
5) Temp. powietrza
ó) Ilość opadów v7 doby
7) Najwyż. temp .ubiegł.
8) Najnii temp

7S3.7 m. m. 
N
I m/s. 
pogodne 
+0.2 
nie było 
+ 7 .8  

i  0 .4
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Liga Obrony Powietrznej Państwa jest stowarzyszeniem, do którego winien n a ­
leżeć każdy komu jest droga przyszłość Polski.

Koło L.O.P.P. w Kaliszu ul. N iecała .łfe 1,
lokal D-wa 25 Dyw. 475

l

Ujęcie szajki włamywaczy
W’ dniu  1-go bna- ekspozytura śledcza v»> 

aliszu w padła na trop  szajk i w łam yw aczy, któ­
ra  od listopada rz. g rasow ała w Kaliszu i doko­
nała  całego szeregu śm iałych kradzieży po skle­
pach i m ieszkaniach, k tórych pom im o energicz-

tuych poszukiw ań w ykryć nie było m ożna.
Do kraw ca Stabnego zgłosił się jeden z rze­

m ieślników  z m aterja łem  i chciał obstalow ać 
p a rę  spodni. Gdy kraw iec m a te rja ł zobaczył, po 
zn d. że m a te rja ł ten ukradziono w dn. 22 lutego 
i natu ra ln ie , tak  m aterja ł.. jak i owego rzem ieśl­
n ika  zatrzym ał i oddał w  ręce polic ji. Śledztwo 
w ykazało, że m a te rja ł ten kupiony był od nie­
jakiej B rendlow ej żony w łaściciela dom u przy 
ul. Fabrycznej Nr. 4. P rzeprow adzona u Uren 
ułów  rew izja, w ykazała, że syn R udolf B rendcł 
lat 23 7. zaw odu m onter, sprzedał ten m a te rja ł 
uatce i p rzyznał się do całego szeregu kradzieży, 

k tóre dokonał w raz Szulcem G ustaw em  fryzjc- 
em i S tanisław em  Cybuszem, technik iem  i b: u- 

; zędnikiem wojskowym . W loku krzyżowych 
py tań  aresztow ani przyznali się do następ u ją ­
cych kradzieży .

1) W dn. 27 w rześnia rz. ok rad li sklep Ryf 
ki L ichtenbaum  przy ulicy B abinej Nr. 19 
na 11 nu ljonów ; 2) o k rad li ten sam sklep 8 lis­
topada rz., 3) w dn. 11 październ ika rz. okradli 
przy ul. ‘M arjuiiskiej N r. 10 m ieszkanie Berela 
i, ossa na sum ę 68 m iljonów ; 4) w dn.. 19 listo. 

|  , da rz. przy ul. św. S tanisław a okradli sklep 
* ' iasz.i W intera na sum ę 700 mil. (spłoszeni 
t >nili się rew olw erem ); 5) w dn. 10 grudnia 
? przy ul. Babinej 10 ok rad li sklep Geldma- 

rui Berka na sum ę o50 mii. 6) 18 stye Ta rb , 
4  będąc na kolacji w restau rac ji p. W ypiszczyk 

ukradli Sigelm anow f Szmułowi fu tro  w artości 1 
m il jard m arek; 7) w  dn. 20 lutego przy Głównym 
R ynku N r. 33 okrad li sklep ze skóram i Gersona 
tlro ek m an a  na sum ę 183 mil.; 8) w dn. 22 lute- 

A g o  rb. przy ulicy G órnośląskiej Nr. 44 ok rad li 
j f  k raw ca  K aro la  Ś tabno na sum ę 2 m il ja rd y  n m .; 

■Pft) w dn. 10 m arca  rb. p rzy  ulicy Babinej N i. 25 
» okrad li sklep A braam a W ajssa na sum ę 2 m l  

{jardy m arek ; 10) w dn. 24 m arca rb. przy ul. 
W iejskiej Nr. 7 okrad li m ieszkanie. 'Mikołajew­
skiego zab ie ra jąc  m u garderobę 1 bieliznę.

W iększość rzeczy policja odebrała , resztę 
/.i iczyńcy sprzedaw ali w Ostrowie, P oznan iu  i 

j V arszaw ie. Skład .skradzionych rzeczy m ieścił 
s W! m olorow ni w dom u B rendla. W szyscy trzej 

j  /  >hvle w len sposób pieniądze obraca li na hu­
lanki i m askarady.

KRONIKA.
Iir.KOLEKC.lTv

W Kościele OO. F ranciszkanów  ro zp o c/n ą  
'rekolekcje w poniedziałek tj. 7 ban- o g. O-ej 

wic czorcm i irw ać będą do niedzieli włącznie.
7  naukam i rekolekcyjnym i przyjedzie O. R ajner 
Gośpiński, m isjonarz  franciszkański, którego 

, tłum n ie  i z wielkim pożytkiem  słuchano w K ra 
kowie, Poznaniu, W arszaw ie i we w ielu innych 
naszych m iastach.

— AWANSE W GARNIZONIE KALISKIM

W29 p. St. Kan. m ianow ani m a jo r R R ada 
ppułk ., kap. W ilczyński — m ajorem , por.. S: 
W ysocki i C. ‘M ieczkowski — kap itanam i; w, 25 
pap. porucznicy: N aw rocki L’., F iu tak  W., Ga­
łecki W Ozdowski I. i T alarczyk  F: kapitanam iI — „W IECZÓR TRZECH  KRÓLI W KAI-I-

E s z r .

W sobotę, dnia 5 kw ietnia i w niedzielę, dn.
I u 'k w ie tn ia  rb. Tow. Sportow e „Prosną'"' wy stu­
ku ‘a kutmedję S hakespear‘a „W ieczór T rzech K ró 
f i r  Z e s p ó ł  artystów  K oła D ram atycznego «/. 
I Pleszew a daje gw arancję dobrej i sum iennej wy- 
Isfawy.

Od czw artku  w sali Stow. Rzem ieślników 
Spracuje artysta m alarz T. Tuczyński nad przygo  
Iłow aniem  pięknych nowych dekoracji i efektów  
|ś\v ięth iych

Wielki nak ład  pracy  i gotówki został włożo 
ny przez organizatorów  dla uprzyjem nienia 
w ieczoru.

. P ro sn ą "  ma' nadzieję, że społeczeństw o ka­
il iskie, tak zawszy dbające o rozw ój fizyczny 
rn łodzieży , poprze usiłow ania zarządu w  celu 
z tło bycia funduszy na zakup przy rządów  spor­
tow ych. * .... .■ f

V ' • • '  •'»..ł .  -łli. .<

W ieczór T rzęch K róli obchodzony by ł w, 
Anglji wesołem i ucztam i, pełnem i hum oru  i w y­
borem  jednodniow ego kró la  i jego dw oru.

B ohaterow ie w śród  wesołego szału się rodzą 
i w brzasku  porannych  świtów, rozpływ ają. 
T reść  kom edji zaczerpnął S hakespear z noweli 
w iocha Bandello, op isał h istoryczne zdarzenie 
zajęcia Rzym u w roku 1.527.

Komed ja n ap isana  bardzo ciekaw ie i zajmu 
jąco, pełna tragicznych i kom icznych scen, przy 
kuw-a widza do sceny.

Rozpoczyna się śpiewem i śpiewem kończy.
Bilety od 5 milj. do 10 rnilj. — do nabycia 

w cukierni p. M ayera, a w. dzień przedstaw ienia 
od 5-ej w kasie.

K asa sprzedaje bilety na miejsca siedzące 
po 3 mii jony i wejściowe po 1500000 i 2000000.

-  BOY ŻELEŃSKI.
W dniu 9-|n kw ietnia rb., o godz. 8 m 15 

w ieczorem  jedyny raz  w ystąpi dr. Tadeusz Że- 
leński-Boy i mów ić będzie „Jak  zostałem  litera  
tem “ (z ilu stracjam i.)

P rzyjazd  la k  znakom itego gościa wzbudził 
w nhszym mieście niezw ykłe zainteresow anie.

Sprzedażą biletów  zajęła się cukiern ia W. 
P. M ayera.

— O PER ETK A  WARSZAWSKA W KALI 
SZU. Zapow iedziana od kilku dn i op. D orna 
G uilhert i. ujrzy św iatło wielbicielów kaliskich 
w dniu 8 hm. O w artości artysttycznej powyż 
szej operetki świadczyć może jej niebyw ale po­
wodzenia we wszystkich m etropoljach . W W ar­
szawie doczekała się stu  z górą przedstaw ień. 
Jak  tw ierdzą  w tajem niczeni, pow odzenie swe 
poza piękną m uzyką (z k tó rej wiele m elod,i są 
już dzisiaj znane, jako pop u la rn e  „szlagiery") 
zawdzięcza ona je u p łci pięknej kreacjam i lualet 
ostatn iej m ody p. Burskiej, a p łci ,.b rzydkieę’ — 
brakiem  zupełnym  w II akcie takow ej.

O peretka ta daje  m ożność popisu  dwu.ii o- 
(irazu p rc in jerom : ujrzym y więc m istrza Redę 
z M ierzyjęwskim.

Komizm obnoszą p. W oliński, K aden Orłów  
|sivi 1). ‘ akcesu przyczyni się niew ątpliw ie i 
o rk ies tra  pod ba tu tą  p. N aw rota.

Pozostała ilość biletów do nabycia w  cu­
kierni p. M ayera.

-  UNIW ERSYTET LUDOWY W DAL- 
KACH K urs letni dla m łodzieży żeńskiej ro z ­
poczyna się i m aja a trw ać będzie do końca 
sierpnia. Po program y i fo rm ularze  zgłaszać się 
należy do D yrekcji U niw ersytetu  Ludowego w 
D alkach pod Gnieznem lub do B iu ra  C entralnego 
T ow arzystw a Czytelni Ludow ych w P oznaniu  
P lac W olności 18. Poleca się zgłaszać jaknaj 
rychlej.

ZAPISY NA AKCJE BANKU PO L SK IE . 
GO. Za pośrednictw em  Polskiego Akcyjnego 
B anku K om ercyjnego, O ddział w  Kaliszu, na 
akcje Banku Polskiego w dalszym  ciągu zapi­
sali :

P. E leonora  Skórników na 1 akc., Związek 
Zawodowy P racow ników  Bankow ych Rż. P ' 
O ddziai w Kaliszu 2 akc., K aliska Parow a Fa 
b ry k a  U ltram aryny  Płocki, W assepm ani S-ka 3 
akc., P rzetw ory  chem iczne „M erkury“—W aser- 
nva.ii. i C om ber 2 akc., H. Szenfeld 2 akc:

AKCJONARJUSZE BANKU PO LSK IE-, 
GO. Zarząd S tow arzyszenia kupców  Polskich 
zw raca się z uprzejm ą p ro śb ą  do pp. akcjonarju 
szy B anku Polskiego, m ających p raw o głosu łj. 
posiadających  25 akcji i wyżej o łaskaw e przyby­
cie na zebranie, odbyć się m ające w poniedzia 
łek dn. 7 kw ietnia o godz. 5 pp w  lokalu Domu 
H andlowego ,Polw inkol“ ul. Grodzka.

Z ebranie n iniejsze zwołujemy w celu stw ier 
dzenia, jaką posiadam y ilość głosów; wzajem.* 
nego u ła tw ienia sobie, w razie niem ożności w y­
jazdu. p rzelan ia  p raw  do głosow ania i uzyskania 
biletów w stępu na organizacyjne zebranie B anku 
dla miejscowych* akcjonariuszy. W olne projekty.

Zarząd.

ZE STRAŻY OGNIOW EJ.
Ogólne roczne zebranie K aliskiej S traży 

ogniow ej Ochotnicze* odbędzie się w niedzielę 
13 kw ietnia, o godz. 3 popoł., w t gm achu w łas­
nym.

— Z RADY M IEJSK IEJ.
Porządek dzienny posiedzenia Rady Miejskiej 
m. K alisza w. dniu  7 kw ietnia 1924 r. w sali po­
siedzeń W ydziału Cywilnego Sądu Okręgowego
wi Kaliszu.

1 O dczytanie p ro to k u łu  z poprzedniego po 
siedzenia.

2 Spraw ozdanie M agistratu zc stanu  strat 
w  mieście, spow odow anych powodzią.

3 K om unikat prezyd jup i Rady M iejskiej w 
spraw ie w yborów  ław ników  M agistratu.

4. Spraw y podatkow e, m ianow icie: pod- 
iwyżka podatku  ładunkow ego i zatw ierdzenie regu 
lam inu dla K om isji podatkow ych.

5 Spraw ozdanie M agistratu o zaw arciu  z 
p. B iliew iciem , jako  naoyw cą praw  T -w a Augs- 
burgsldego, uk ładu  pojednaw czego w spraw ie 
zgłoszonej przez niego pretensji do Gazowni 
Miejskiej.

6 K om unikaty kom isji oświetleniow ej.
7’ K om unikaty M agistratu.
8 W ybór delegata  Rady M iejskiej na ogól­

ne zeb ran ie  Polskiego B anku Komunalnego.
9 W olne wnioski.

— WYRODNA MATKA.
W  iniu  3 kw ietnia rb. B ron isław a G raczyk, 

k ilkakro tn ie  k aran a  za k radzież  przechodząc 
ulicą W odną w rzuciła do P rosny  now onarodzo 
he dziecko płci m ęskiej. N ow orodka w ydobył 
B ronisław  Swiderski i położył na brzegu, sam 
zaś pobiegł zaw iadom ić policję. G raczyków na 
zauw ażywszy dziecko na  brzegu rzeki, po rw ała  
je i w rzuciła do dołu  kloacznego przy ul. N ad 
w odnej N r. 8. T ru p a  w ydobyto, m atkę aresz­
towano.

HERBATA usuwa tłuszcz, czyści krew , 
niedopuszcza do śpiączki, leczy ból głowy i jam 
zapobiega m ów i chińczyk o swym  ulubionym  
napoju . I ja k a  może być lepsza pochw ala. P o ­
p u la rność  swą w śród  n as’zdobyła dzięki je; skul 
kom leczniczym. W wieku 17 sprow adzona do 
E uropy  zyskała sobie nazw ę „pom yje", a d tiś  
m a  całą rzeszę zwolenników. Pew ien lekarz nic- 
niem iecki dowodził, że aby być zdrow ym  trzeba 
w ypić 20 — 30. szklanek herbaty  dziennie. 
N ajlepszą jednakże jest h e rb a ta  „Ż czajnikiem 1' 
dzięki swem u arom atow i i w ybornem u sm akow i

— SZARADA.
Sm utna jest trzecia- wspak druga 
Dziejów nam  grodu  miłego,
Z za węgłów, wszędy w ciąż m ruga 
W idm o m ściciela srogiego.
Jak  czw arty chytry , dziki w róg 
K w itnące m iasto ogniem  zmógł.
Do sm utnej pierw szej—piątej k ron ikarza  
Dziś już należy „zwycięstwo mocarza**; 
Lecz czas w reszcie w ielki, by cały, 
O tw orzył podw oje,—w sp an ia ły !

ROS.

£o njówi-Kasia?
— Co tam  słychać nowego Kasiu"?
— W szystko doskonale. Ceny już d rug i ty ­

dzień sto ją  jak m u r, tylko z jajkam i jest krew a
— A co z jajkam i, czy staniały.
— Gdzie tam. Tylko daw niej z O strow a 

przyjeżdżali i od nas wszystko kupow ali n a  t a r ­
gu, a1 teraz na odw rót. J a k  się kaliscy przekup 
nie dowiedzieli, że w O strow ie ja jka sprzedają 
po m iljon ie  za m endel, jeżdżą do O strow a, przy 
w ożą do Kalisza i tu żądają  po dwa m iljony.

— I są tacy, co kupują*'
— A' jakże W ykupują podobno żydzi n a  

sw oje święta, ale to długo nie potrw a, bo p rze  
cież ludzie zm ądrzeją  i poznają się na  tylni kaw ale

— A co tam słychać w  m ieście?
Podobno złapali jakąś spółkę, co o k rad a ła

sklepy, na  czele k tó rej sta ł urzędnik. Ale spó łkę 
rozw iązała policja i w szystkich w sadziła do kozy.

— Że też to dzisiaj naw et urzędnicy k radną  
daw niej kontentow ali się łapów kam i.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Mew-Jork 9,3^0,000
Londyn 40,ino,000
Belgja 453,000
Pary* 545,000

1,630,000Szwajcar-ja
8* pożycz, z ło ta 14,000,000
4% poż. prem . 1,000,000
Bony z ło te  S. II A. 1,400,000
Frank zł. pols. na 5.4 1,800,900
»  » n n 6.4 1,800,000
Listy Tow. Kr. Ziem. 42,500,000



GHZ ETA’ KffCISKA^e kwietnia 1324 roku M  80

Węgiel górnośląski
Hr. Laura
Eugenja
Matylda
Florentyna
Andaluzja

Z KOPALNI
Ferdynand
Mysłowice

Szarlota
Hillebrand

Karlssegen

Menzel
Gottessegen
Radzionków
Przem za
Waleska

dla przemysłu, władzom państwowym i komunalnym dostarcza
punktualnie i najtaniej

X B O N A  i S -K A
Mikołów -  polski Śląsk

Dogodne warunki płacenia. 401

FABRYKA OGRODZEŃ DRUCIANYCH

J .S Z C Z E P IK A
W KALISZU,

ul. Młynarska 9, (obok cmentarza) dom własny.

wykonuje wszelkie ogrodzenia z najlepszego drutu 
ocynkowanego jak to: ogrodów, parków, łąk, podwó­
rzy, skwerów, szkółek ogrodniczych, cmentarzy grze­
balnych jak również posiada stale drut kolczasty, 
skobelki, arfy do węgla i żwiru, materace do łóżek, 

wycieraczki do nóg, kraty do okien i t. p.

CENY PRZYSTĘPNE. 627

Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, 
Józef Motylewski, zamieszkały w Kaliszu przy ulicy 
Babinej Nr. 3 ogłasza, że w dniu 15 kwietnia 1924 
r. od godziny 10-ej z rana w Kaliszu przy ul. Marjań- 
skiej pod Nr. 5, odbędzie się sprzedaż przez licytację 
ruchom ości a mianowicie; mebli i maszyny do szy­
cia należących do Hersza Kaliskiego i ocenionych 
na 600.000.000 mk.

Kalisz, dnia 4 kwietnia 1924 r.
Komornik J. MOTYLEWSKI.

Ogłoszenie.
M agistrat m iasta Kalisza niniejszym ogłasza, że 

w dniu 16 kwietnia 1924 r. o godzinie 10-ej przed 
południem  w biurze M agistratu I piętro, pokój Nr. 1 
odbędzie się przetarg na jednoroczną dzierżawę ogro­
du owocowego t. zw. „pomologicznego”, znajdujące­
go się przy ul. Łódzkiej obok b. monopolu.

Tenuta dzierżawna od 40 korcy owsa wagi 100 
kg lub równowartość w gotówce in plus.

Rcflektanci winni składać swe oferty pisemne 
zaopatrzone znaczkiem miejskim za 3.800.000 mk. 
w k o p e r t a c h  zamkniętych w dniu przetargu do 
godziny 10-ej rano.

M agistrat zastrzega sobie prawo wyboru dzier­
żawcy bez względu na zaofiarowaną tenutę.

W arunki dzierżawy mogą być przejrzane w biu­
rze M agistratu (I piętro, pokój Nr. 1) w godzinach 
biurowych.

Kalisz, dnia 5 kwietnia 1924 r.
651 MAGISTRAT.

%

Świeży transport
NAJMODNIEJSZYCH

RESZTEK MANUFAKTURY 
N A D S Z E D Ł
ul. Łazienna Nr. 13, II piętro
Ceny fabryczne, fllelk l wybór-

KAŻDY LISTONOSZ
potwierdzi, jak przyjemnie 
nosić obcasy i zelówki gumo­
we „Berson", o ile mniej to 
męczy i ile oszczędza się 

przez toobuwia. 
BERSON-KAUCZUK  

Centrala.- Kraków, Straszewskiego 2.

Doży dom
o 6 pokojach ze stajnią i 
chlewami oraz 2 morgi ro­
li — pod Skalmierzycami, 
zaraz na sprzedaż. Zgłosze­
nia przyjmuje Redakcja.

Dwóch samodzielnych

p o m o c N i & O w
Ś l u s a r s k i c h
specjalnie do budowy wag 
przyjmie z a r a z  fabryka 
wag: Fr. Koronka, Gniezno, 
ul. Rzeźnicka 6. 639

Młody człowiek
z rodziny "ziemiańskiej po­
szukuje początkującej pra­
ktyki rolnej. Łaskawe zgło­
szenia: Dom. Radliczyce u 
W.P. Pniewskiego. 634

wydana przez P. K. U. w 
Koninie rocz. 1896 oraz wy­
ciąg z ksiąg ludności oraz 
paszport na imię Leona Ka­
liskiego. 646

Szofer-monter-ślnsarz
poszukuje posady. Wiado­
mość w Administracji Ga­
zety Kaliskiej. 649

P O S Z U K U J Ę

Osobę i n t e l i g e n t n y
do prowadzenia średniego 
domu. Wiadomość w Ad­
m inistracji Gazety Kalis­
kiej. 605

2ho nru 
nadeszła feeróafa znaku
C M I I K

&tóm p r z e z  swę. 
meC&ą rm̂ xiaŁru>ść
jest najtańsi^ i równocześnie ; ^

najfepszę ro używaniu. |  lO

Sprzedaż hurtowa na Kalisz i okolicę 
D a w i d  P e r l e ,  W r o c ł a w s k a  3 0 .

ZAKŁAD BRONZOWN1CZY 
I O D L E W N I A  M E T A L I

Aleksander Martin
K alisz , ul. G ro d z k a  JA 5.

WYKONYWA:
D zia ł b ro n z o w n ic z y i Lampy elektryczne ® 

gazowe, nasady do chorągwi, klamki do drzwi* 
antaby do drzwi sklepowych, balustrady i t. p.

D zia ł o d le w n ic z y : O'dlewy z bronzu, fosfor 
bronzu, zotgusu, mosiądzu i cynku.

P rz y jm u je  w s z e lk ie  r e p e r a c j e ,  p r z e ­
r ó b k i i o d n a w ia n ie  lam p  i w y ro b ó w  z  
b ro n z u . 613

n a b p r o M s b a  f a b r y k a  w a b
Kalisz-Rypioek

Poleca*
Wagi dziesiętne,

i V
Wagi stołowe,
Odważniki kilogramowe

Solidnej wykonanie. Ceny niskie.

Redaktor PL iw m . Wydawca — jbrazeta Kaliska* Spół. z ogr. odp. Druk „.Gazety Kaliskiej*1 Aleja Józefiny, 1.


